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JÓZEF IZYDOR HERCBERG, adwokat. 


Orzecznictwo sądowe w sprawach wekslowych. 


Obowiązująca u nas ustawa wekslowa weszła 
w życie w dniu 1. stycznia 1925 roku. Od tego cza- 
su wiele kwestji spornych rozstrzygnęły sądy na tle 
stosowania tej ustawy. Z uwagi na to, że obrót wek- 
slowy ma w życiu handlowem znaczenie pierwszo- 
rzędne, sądzimy, że rzeczą pożyteczną będzie przy- 
pomnienienie niektórych rozstrzygnięć z dziedziny 
prawa wkslowego ogółowi. Uczynimy to w kolejności 
artykułów Ustawy wekslowej. 


1) Stosownie do artykułu 1 Prawa Wekslowego 
aby weksel był ważny, koniecznem jest, by był pod- 
pisany przez wystawcę. Powstała kwestja, czy wek- 
sel jest ważny, jeżeli podpis ten umieszczony jest 
z boku wekslu, a nie pod tekstem; Sad Najwyższy 
oświadczył, że umieszczenie podpisu z boku wekslu 
nie pozbawia go prawnego znaczenia, gdyż ustawa 
nie mówi wyraźnie, w którym miejscu ma być pod- 
pis złożony. 

2) Artykuł 18-ty powiada, że indos przenosi 
wszystkie prawa z wekslu. W zwiazku z tym indo- 
satarjusz z wekslu domagał się wyższego przeracho- 
wania sumy weksłowej, powołując się na to, że dług 
wekslowy stanowi należność za nabyty przez wys- 
tawcę towar od pierwotnego posiadacza wekslu; 
Sad Najwyższy orzekł, że stosunek między wystawca 
i indosatarjuszem jest czysto wekslowy i że wobec 
tego indosatarjusz nie ma tych samych praw, jakie 
miał pierwotny posiadacz wekslu, który sprzedał 
towar wystawcy. 


5) Z treści artykułu 16-go Prawa Wekslowego 
wypływa, że w stosunku do pierwotnego posiadacza 
wekslu dłużnik wekslowy może się bronić zarzutami 
opartemi na osobistych z nim stosunkach (naprzykład 
że nie zapłacił wekslu z powodu niedostarczenia 
mu towaru). Powstała bardzo ciekawa kwestja, czy 
dłużnik wekslowy może dowodzić przy pomocy 
świadków, że weksel został przez niego wydany jako 
gwarancyjny i że blankiet wypelniono wbrew wa- 
runkom umowy. Sąd Najwyższy uznał, że dowód ze 
świadków w tym przedmiocie jest dopuszczalny. 
Nadmieniam, że sądy merytoryczne wypowiadały się 
ża niedopuszczeniem w tym wypadku dowodu ze 
świadków, argumentując to w ten sposób, że jeśli 
dłażnik dał weksel jedynie jako gwarancję, to po- 
winien był przy zawieraniu tranzakcji zaopatrzyć się 
w odpowiedni dowód na piśmie. 


4) Artykuł 17 Prawa wekslowego mówi o indo- 
sie zastępczym, mianowicie, że jeżeli indos ma 
wzmiankę oznaczającą pełnomocnictwo („per proku- 
ra“, „do inkasa“) to posiadacz może wykonywać 
wszystkie prawa z wekslu, ale indosować może tylko 
ze skutkami indosu zastępczego. 


5) Interpretujac art. 27 i.47 Ustawy Wekslowej 
Sąd Najwyższy wyjaśnił, że posiadaczowi wekslu 
własnego służy prawo żądania od wystawcy wekslu 
sumy wekslowej z procentami od dnia płatności, 
chociażby weksel nie był protestowany; bezpośredni 
zatem posiadacz wekslu niema potrzeby sporządza6 
aktu protestu. 


W związku z tym artykułem dwukrotnie Sad 
Najwyższy orzekał w sposób następujący: 


a) użycie formy indosu zastępczego na wekslu , 
w stosunku do osoby trudniącej się zawodowo pro- 
wadzeniem cudzych spraw, a nie mającej do tego 
uprawnienia, nie daje jej prawa do prowadzenia 
procesu w imieniu indosanta. — W danym wypadku 
chodziło o pokatnego doradcę, na którego imię został 
sporządzony indos z pełnomcnictwa, by umożliwić 
mu prowadzenie sprawy z weksłu, sądy jednak po- 
wództwo to oddaliły, a Sad Najwyższy uznał stano- 
wisko to za słuszne; 


b) jeśli ktoś położył indos z pełnomocnictwa na 
wekslu, nie majac do tego upoważnienia, sam jest 
odpowiedzialny wekslowo, a przedawnienie roczne 
biegnie dla niego nie od dnia protestu, lecz od daty 
ostątniej czynności procesowej przeciwko jego rze- 
komemu mocodawcy. 


Orzeczenie to uchybia poniekąd artykułowi 70 
Prawa Wekslowego, który powiada, że roszczenie 
posiadacza wekslu przeciw indosantom przedawnia 
się w rok od dnia protestu; Sad Najwyższy jednak, 
mając na wzgłędzie, że w danym wypadku posiadacz 
wekslu nie mógł wiedzieć o tem, że indos z pelno- 
mocnietwa położony jest bez upoważnienia z zasad 
słuszności uznał, że przedawnienie biec zaczyna od 
daty ostatniej czynności sądowej przeciwko moco- 
dawcy. 


6) Dwa bardzo istotne ze względu na obrót 
handlowy orzeczenia wydane zostały w związku 
z artykułem 40 Prawa Wekslowego. Oto treść pierw- 
szego ustępu tego artykułu: jeżeli weksel opiewa 
na walutę, nie majaca obiegu w miejscu płatności, 
sume wekslową można zapłacić w walucie krajowej 
podług wartości w dniu wymagalności zapłaty, chy- 
ba, że wystawca zastrzegł. iż zapłata ma być uisz- 
czona w oznaczonej walucie. W jednem orzeczeniu 
Sad Najwyższy ustalił, że z wekslu wystawionego na 
sumę w obcej walucie zasądzić należy sumę złotych, 
odpowiadająca kursowi w dniu, w którym zapłata 
z wekslu była wymagalna, a nie według kursu w dniu 
uiszczenia; w drugiem orzeczeniu Sąd Najwyższy 
wyjaśnił. że jeśli ktoś chce by weksel byl płatny 
w efektywnej walucie zagranicznej, to odnośne za- 
strzeżenie winno być zamieszczone w wekslu w tym 
miejscu, gdzie suma weksłowa, to jest w tekście 
wekslu. 


7) Często się zdarza, że strony przekreślaja 
sumę w wekslu i wpisują inna; na tym tle powstał 
spór, gdyż dłużnik oświadczył, że za taka zmiane 
nie odpowiada. Sad Najwyższy jednak, analizujac 
artykuł 69 Prawa Weksłowego, wyjaśnił, że w razie 
zmiany treści wekslu dłużnik odpowiada, jeśli wie- 
rzyciel udowodni, że dłużnik na tę zmiane się zgodził. 


8) W związku z artykułem 70 Prawa Wekslo- 
wego, omawiającym kwestję przedawnienia, powsta- 
ła bardzo sporna kwestja, czy samo zgłoszenie 
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PIERWSZE PRZEZ WYS. WOJEWÓDZTWO KRAKOWSKIE 
KONCESJONOWANE 


BIURO ORGANIZACYJNE 
i BUCHALTERYJNO-REWIZY JNE 


S. SANDHAUSA 


zaprzysiężonego biegłego sądowego i rewidenta dla Spółdzielni 
z ram Rady Spółdzielczej Ministerstwa Skarbu 


Kraków, Szujskiego 1. — Telefon 147-04. 


I. Dział organizacyjny. Organizacja księgowości przedsiębiorstw 
według wszelkich najnowszych systemów. Zastosowanie indy- 
widualne do potrzeb i życzeń danego przedsiębiorstwa przy 
uwzględnieniu najnowszych przepisów prawnych i podątkowych 


Zakłada również księgi według własnego najnowszego 


mau p A N REC O“ 

i nakładu 5y 

dającego zawsze gotowy bilans i potrzebne daty 
statystyczno-kalkulacyjne. 

Druki własne. Prospekty wysyła na żądanie odwrotnie. 
Specjalny dział dla organizacji księgowości małych i śred- 
nich przedsiębiorstw. — Porady w sprawach organizacyjnych. 
Il. Dział Buchalteryjno-Rewizyjny. Bilansowanie. Regulacja 
i reorganizacja zaniedbanej księgowości. Stały luh czasowy nad- 
zór nad księgowością. Porady we wszelkich sprawach buchal- 
teryjnych i rewizyjnych. Prowadzenie ksiąg mniejszych p zed- 

siębiorstw własnemi siłami i we własnem biurze. 


I. Dział korespondencyjay Udziela listownie porad we wszel- 


kich sprawach buchalteryjnych i rewizyjnych. | 


Posiadam bardzo ładny lokal frontowy 
w śródmieściu, przy głównej ulicy handlowej 
z $ obszernemi wystawami. Przedsiębiorstwo 
moje prowadzę od lat 35 i cieszę się ogólnie 
opinją poważnego i solidnego kupca. Reflektuję 
na objęcie składu konsygnacyjnego, filji 
fabryki lub większego przedsiębiorstwa. 


Blizszych wiadomości udzieli sekretarjat Krak. 
Stowarzyszenia Kupców, Grodzka 43. 


jaki RÓ 0 too | 
Place budowlane 
w Jaśle, przy stacji kolejowej 
tanio do sprzedania 


Wiadomość u Dra Wilusza w Jaśle. 
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© zniżke czynszów sklepowych. 


«Artykuł dyskusyjny) 


We wszystkich dziedzinach życia gospodarczego 
objawia sie tendencja do zniżenia wydatków, do 
zmniejszenia kosztów, wogóle do zadowolenia się 
mniejszemi zarobkami, aniżeli dawniej, to jest 
w czasach normalnej konjuktury. — Obniża się 
pensje wszystkim bez wyjątku pracownikom, ogól- 
ny zew idzie po kraju o potanienie wyrobów pow- 


szechnego zapotrzebowania, artykuły spożywcze, 
a więc koszta utrzymania, spadły prawie o połowę, 
kupcy sprzedają swe towary — o ile je sprzedają! — 
z całkiem nikłemi zarokkami, ba, nawet konserwa- 
tywny Skarb Państwa zamierza zrezygnować z czę- 
ści swoich wpływów podatkowych droga „amnestji* 
podatkowej, przygotowując odpowiedni projekt, aby 


Str. 4. 


ulżyć sferom gospodarczym, uznając i rozumiejąc, że 
musi się społeczeństwu ulżyć, aby mu umożliwić dal- 
sze bytowanie. 

Jest jednak jedna, specjalnie uprzywilejowana 
grupa ludzi, która nie nie wie i nie chce wiedzieć 
o zmianie dotychczasowych warunków majatkowych 
i zarobkowych, która, korzysta jak gdyby ze specjal- 
nego przywileju utrzymywania standartu swych do- 
chodów, to: właściciele realności, Umieja oni krza- 
tać się koło swoich spraw, domagajac się od Rządu 
zniżki odsetek od kredytowanych sum, a nawet cał- 
kowitego zniesienia ustawy o ochronie lokatorów. 
Jest to jedyna kasta, która nic lub prawie nic nie 
straciła na kryzysie, która utrzymała się przy swych 
„nieruchomościach, podczas gdy w każdem mieście 
na palcach jednej ręki wyliczyć można takich kup- 
ców-lokatorów, którzy wogóle mają jakieś dochody, 
a znakomita większość dogorywa, utracila cały swój 
dorobek, nadszarpnęła cudzą włsność i niema prawie 
żadnych, choćby najskromniejszych dochodów. Jedni 
więc wszystko stracili, a inni wszystko utrzymali. 
Czyż może więc być usprawiedliwionym stan dotych- 
czasowy, aby właściciele realności pobierali nadal 
tak wysokie czynsze od lokali handlowych? Czy 
istnieja jakiekolwiek rozumowe i oparte na słuszno- 
ści argumenty, któreby usprawiedliwiały ten stan 
wyjątku? 

Z powodu nadmierności dzisiejszych czynszów, 
znaczna większość kupców. nie jest w stanie takowych 
płacić i coraz bardziej popada w zaległość. Wiado- 
mem jest, że czynsze, które nagromadzą się przez 
kilka miesięcy, wogóle normalną drogą nie mogą być 
zapłacone, względnie ściągnięte. Żaden bowiem ku- 
piec nie ociąga się z zapłata czynszu sklepowego 
świadomie i rozmyślnie, z chęci zysku, lecz jedynie 
z powodu faktycznej niemożności i niezdolności ich 
zapłacenia. Przeświadczenie o konieczności płacenia 
czynszów tak głęboko wniknęło w mentalność każ- 
dego kupca, że niema chyba takiego, któryby lekko- 
myślnie wzbraniał się z ich zapłatą, zwłaszcza, iż 
każdemu wiadomem jest, że czynsze stanowią pre- 
tensję uprzywilejowaną, że gospodarz pokryje się 
z towarów, znajdujących się w lokalu sklepowym, że 
zatem tylko w tym wypadku ominie się zapłatę ko- 
mornego, gdy istotnie już nie, literalnie nie lokato- 
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rowi zrobić nie można. 

Były coprawda czasy, iż gospodarz domu z tytułu 
czynszu otrzymywał drobnostkę, nie stanowiącą ekwi- 
walentu jego świadczenia na rzecz lokatora. W tym 
samym jednak czasie znalazł gospodarz wyrównanie 
swych strat w splacie własnych długów hipotecznych, 
ciążących na jego realności, gdyż również drobnostką 
wyrównywał sumy, ciążące na tejże realności. 

Sprawiedliwość spoleczna, utrzymanie równowagi 
gospodarczej wymagają równomiernego obciążenia 
wszystkich bez wyjątku, rozdziału ciężarów na wszyst- 
kie części składowe społeczeństwa. We wszelkich 
dziedzinach objawia się zniżka, wartość naszej wa- 
luty wzrosła w ostatnich latach prawie trzykrotnie, 
gdyż jego sila kupna jest o tyle wyższa, zarobki 
ogólne spadły w okresie kryzysu w tym samym stop- 
niu, więc i czynsze winny być do tego dostosowane, 
i one winny ulec uzasadnionej redukcji! 

Nic dziwnego, że kupcy-lokatorzy zalegają z czyn- 
szem w czasie, gdy komorne roczne wynosi dwie trze- 
cie obrotu, utargu (nie zarobku!) kupca. 

Miarodajne czynniki słusznie dążą do obniżenia 
ceny artykułów pierwszej potrzeby. Czyż jednak „dach 
nad głowa”, warsztat pracy, nie należą przedewszyst- 
kiem do tychże artykułów pierwszej potrzeby i czyż 
one przedewszystkiem nie powinny być uregulowane 
zgodnie z ogólna tendencją tanienia, obniżania zarob- 
ków, utrzymywania równomierności? 

Życie samo reguluje częściowo kwestję tę. Zna- 
my szereg wypadków, iż rozumni właściciele realno- 
Ści, stwierdziwszy niezdolność swych lokatorów do 
placenia tych samych czynszów, jak przed czterema 
laty, sami, dobrowolnie czynsze te redukują, nie 
chcąc dopuścić do zaległości ze strony lokatorów, 
i licząc się z tem, że nowy lokator albo takiej samej 
kwoty nie zapłaci, albo też początkowe tylko płacić 
będzie, a z czasem również w zaległość popadnie. 
Najwyższy więc czas, by czynnik rządowy zaintere- 
sował się ta palącą kwestją, by zniósł „przywilej 
czynszowy* po należytem przestudjowaniu calo- 
kształtu tej kwestji, ujęciu jej w szereg indywidual- 
nych schematów, aby były dostosowane do faktycz- 
nych potrzeb, słuszności i sprawiedliwości. 


Ch. F. I. 


Magistrat poznański obniżył ceny mieszkań. 


Magistrat m. Poznania obniżył czynsze w bloku 
mieszkalnym przy ulicy Marszałka Focha 94—100. 
Czynsze doznały rzeczywiście wydatnej zniżki, Wy- 
nosiły one przedtem od 240—280 zł. miesięcznie za 


EO 


trzy pokoje, obecnie zaś ich wysokość jest: za miesz- 
kanie 3-pokojowe 150—182 zł., a za 4-pokojowe 195 
do 228 zł. Dodać należy, że ostatnio wiele mieszkań 
z powodu wygórowanych czynszów stało pustką. 


Rozpowszechniajcie „Przegląd Kupiecki” 


m Man” 
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Doraźny program ratunkowy dla kupiectwa 


Czyżby zwrot w ustosunkowen'u się państwa do handlu ? 


W ciagu 18 i 19 b. m, odbył się w Warszawie sze- 
reg ważnych narad, mających na celu ulżenie w cięż- 
kiem położeniu kupiectwu. 

W Stowarzyszeniu kupców polskich odbył się 
Zjazd delegatów Naczelnej Rady zrzeszeń kupiectwa 
poiskiego, na którem przedyskutowano szczegółowo 
i uzgodniono całokształt zagadnień objętych doraźnym 
programem ratunkowym kupiectwa, opracowanym 
przez radę naczelną. - 

W konferencji tej, odbytej pod przewodnictwem 
p. ministra Zarzyckiego, brali udział wiceministrowie 
Doleżal i Leśniewski, oraz dyrektorzy departamentów 
Drecki, Michalski, Peche i Sokołowski, oraz 80 przed- 
stawicieli trzech organizacyj kupiectwa polskiego, 
Centrali związku kupców i Stowarzyszenia przedsta- 
wicieli handlowych. 

Otwierając konferencję min. Zarzycki podkreślił, 
iż postulaty kpiectwa nie moga iść w kierunku nowego 
obciążenia skarbu państwa. Ministerstwo przemysłu 
i handlu będzie zabiegać na terenie rządowym, o usu- 
nięcie zasadniczych bolączek handlu. 

Po przemówieniu prezesa Herzego, prezes Zwia- 
zku lzb przemysłowo-handlowych inżynier Klarner 
zaznaczył w swem przemówieniu, że konferen- 
cja posłuży za punkt wyjścia do innego niż do- 
tychczas usłosunkowania sie polityki gospodarczej 
państwa do zagadnień handlu, którego rola dotychczas 
kyła niedoceniana. Prezes Klarner zaproponował przy 
ministrze przemysłu i handlu komisji mieszanej dla 
gruntownego opracowania ostatecznych wniosków, na 
podstawie materjałów, jakich dostarczy konferencja. 

Następnie wygłoszono szereg referatów omawia- 
jacych różne bolączki kupiectwa. 

Posel Wartalski wygłosił referat o koncentracji 
spraw handlu w ministerstwie przemysłu i handlu, ja- 
ko istotnym warunku zasadniczej akcji naprawy apa- 
ratu handlowego. 

Dyrektor Jakubowski omówił motywy i zasadni- 
cze tezy doraźnego programu pomocy w handlu. 

Pos. Wiślicki i prezes Marchlewski mówili o nisz- 
czących handel monopolach, koncesjach i przywile- 
jach. 


Prezes Brun i dyrektor Chorąży omawiali zale- 
głości handlu w daninach publicznych, oraz wywiady 
skarbowe. 

Sprawy kredytu dla kupiectwa omawiał prezes 
Friede, ubezpieczenia społeczne i czas pracy w han- 
dlu reierował dyr. Sikorski. 

Nad wygłoszonemi referatami wywiązała się dłuż- 
sza dyskusja, którą zamknął min. Zarzycki, stwierdza- 
jąc, że zgłoszone postulaty mie noszą charakteru ma- 
ksymalistycznego, dzięki czemu ministerstwo będzie 
mogło je z całą życzliwością rozpatrzeć. 

W myśl wniosku prezesa Klarnera będzie powo- 
lana specjalna komisji, która zajmie się realizacja 
zgłoszonych postulatów kupiectwa. 


O komitety ratunkowe 
dla kupiectwa 


Glównym tematem obrad konferencji był też me- 
morjal złozony ministerstwu przez organizacje ku- 
pieckie. 

Mcemorjał ten, przewiduje w rozwoju akcji po- 
mocy dła kupiectwa utworzenie we wszystkich więk- 
szych miastach, za pośrednictwem miejscowych izb 
przemysłowo handlowych specjalnych komitetów ra- 
tunkowych, które miałyby na celu niesienie doraźnej 
pomocy indywidualnej członkom zrzeszeń kupieckich. 
Pozatem memorjał projektuje powołanie do życia 
w większych miastach, zapomocą organizacyj kupiec- 
kich, „biur pomocy* dla usprawnienia przedsię- 
biorstw. 

Biura pomocy miałyby na celu niesienie pomocy 
prawnej, prowadzenie buchalterji, urządzanie wystaw, 
organizacje reklamy, oraz udzielanie porad. Wreszcie 
projektowane jest podjęcie na terenie właściwych izb 
przemysłowo handlowych prac porozumiewawczych 
miedzy handlem a przemysłem, handlem a rolnictwem, 
oraz handlem a bankami w eelu wspólnego organiza- 
cyjnego uregułowania zagadnień spornych lub niewy- 
jaśnionych. 


W sprawie protekcjonizmu przemysłowego dla zwalczania bezrobocia. 


KU UWADZE IMPORTERÓW PRZYBORÓW 
PIŚMIENNYCH! 


W Nr. 9 naszego czasopisma zamieściliśmy pod 
powyższym tytułem treść okólnika p. Prezesa Rady 
Ministrów z roku 1927 o konieczności nabywania przez 
wszystkie instytucje państwowe materjałów piśmien- 
nych tylko wyrobu krajowego, jak również treść re- 
zolueji sekcji chemicznej Związku Wytwórców gałęzi 
papierniczo<piśmienniczej w tej samej materji. Za- 
mieszczenie notatki tej miało na celu zwrócenie uwagi 
naszych czytelników-kupców mna prądy, nurtujące 
w sferach producentów, ku przestrodze kupiectwa i ku 
odpowiedniemu ustosunkowaniu się do tej sprawy. — 

rezolucji wymieniono szereg fabryk, jako rzekomo 
zagranicznych. 

W związku z tem przesyłają nam firmy „Water- 
man" oraz Hardtmuth-Lechistan nast. sprostowanie: 

Firma Waterman z Warszawy pisze następująco: 


„W dniu 12 bm. w „Przeglądzie Kupieckim* uka- 
zał się artykuł, w którym zostały (podane postulaty, 
wysunięte przez przemysł art. piśmienniczych na kom 
ferencji w Naczelnym Komitecie do walki z bezrobo- 
ciem. W postulatach tych wyszczególniono, że atra- 
ment Watermana jest wyrobu zagranicznego i wobec 
tego należy zakazać używania go w instytucjach pań- 
stwowych. komunalnych i ubezpieczeniowych na równi 
z innymi artykułami, pochodzenia zagranicznego. 

Wobec powyższego niniejszem podaję do wiado” 
mości, iż atrament do piór wiecznych Watermana jest 
całkowicie produkowanym w kraju, jak również wszel- 
kie' bez wyjątku materjały pomocnicze, jak: szkło, opa- 
kowanie itd. wraz ze znacznym procentem chemikalij 
są pochodzenia krajowego. Pozatem w firmie zatrud- 
niony jest wyłącznie personal polski, zarówno unzęd- 
niezy, jak i robotniczy, za wyjątkiem właściciela p. A. 
Valeggia — co możemy stwierdzić maszemi księgami". 
(Podpisy). 


Str. 6. 


Firma Hardtmuth wyjaśnia następująco: 


„Firma: Polskie fabryki ołówków L. i O. Hardt- 
muth-Lechistan 5. A. w Krakowie jest fabryką polską, 
zatrudmia wyłącznie polskich pracowników umysło- 
wych i fizycznych. Fabryka ta istniejąca w Krakowie 
od roku 1930, produkuje we wszystkich: fazach ołówki 
grafitowe, kopjowe i kolorowe z napisami L. i C. 
Hardtmuth oraz L. i ©. Hardtmuth-Lechistan, używa- 
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* 
jąc do produkcji, — o ile to tylko jest możliwem, — 
surowców krajowych. Fakt ten został naocznie stwier- 
dzony przez Izbę Przemysłowo-Handlową w Krakowie 
oraz przez miarodajne czynniki Ligi Samowystarczal- 
ności w Warszawie, która przyjęła naszą firmę na 
członka założyciela i. popierania wytwórczości krajo- 


wej”. 
Uwaga Redakcji: Powyższe sprostowania — jako 
zgodne z prawdą — chętnie ogłaszamy, 


Skutki wskazania mylnej pozycji taryfy celnej 
w świetle orzecznictwa Sądu Najwyższego 


„Pizepisy celne nie nakładają na deklaranta obo- 
wiązku cytowania właściwej pozycji taryfy celnej, leez 
wskazania danych i dowodów, na których podstawie 
dopiero władze celne mają odpowiednią pozycję ta- 
ryty celnej zastosować; zapatrywanie więc, że już sa- 
mo umieszczenie ma fakturze dopisku, wskazującego 
zastosować się mającą, a mylnie podaną pozycję ta- 
WAY uzasadnia odpowiedzialność karną z art. 49 ust. 

kar. skarbowej, nie znajduje uzasadnienia w ustawie“. 
(Qrzeczenie Izby lI Sądu Najwyższego Nr. 148/31). 

(B. K). Ustawa kama skarbowa zawiera pewien 
przepis, który wiele kłopotów sprawił importerom, na- 
rażając ich na liczne procesy. Jest to słynny przepis 
art, 49 treści następującej: „Jeśli niezgodne z tzeczy- 
wistością zadeklarowanie przedmiotu w urzędzie cel- 
nym wprawdzie spowodowało lub spowodować mogło 
nieprawidłowy pod względem jakościowym lub ilościo- 
wym wynik odprawy celnej, nastąpiło jednak z winy 
mmyślnej, karę pieniężną orzeka się w wylsokości po- 
łowy wymiaru, ustanowionego w art. 45, 46 lub 47“. 

Przepis ten spowodował liczne procesy. Aczkol- 
wiek orzeczenie to dotyczy dawnego rozporządzenia 
o postepowaniu celnem z r. 1920, to jednak nowe roz- 
porządzenie z r. 1890 poważniejszych zmian nie wipro- 
wadziło. 

W orzeczeniu, na wstępie przytoczonem, Sąd Naj- 
wyższy rozpoznawał kasację Urzędu Celnego w Byd- 
goszczy od wyroku Sądu Okręgowego, w której Urząd 
Jelny zarzuca zaskarżonemu wyrokowi obrazę art. 49 
ust. karnej skarbowej z powodu uwolnienia oskarżo- 
nego od odpowiedzialności karnej, mimo, że wskazał 
w deklaracji celnej dane, mogące spowodować uszezu- 
plenie należności celnej. Sąd Okręgowy ustalił w swym 
wyroku, że osżarżony dołączył do deklaracji celnej 
dokumenty, wymagane w rozporządzeniu o postępowa- 
niu celnem, i w ten sposób uczynił zadość wymogom 
rozporządzenia, które mie nakładą na osobę, zgłasza- 
jącą towar, obowiązku zacytowania odnośnej pozycji 


taryfy celmej, Jeżeli jednak złożone dokumenty zawie- 
rały pewne sprzeczności co do określenia towaru pod 
względem jego gatunku i rodzaju, i w ten sposób le- 
klaracja celna była niezupełna, mogły władze celne 
skorzystać z przepisu $ 29 rozp. (zawierającego pewne 
rygory w formie dodatkowych opłat manipulacyjnych), 
a skoro oparły się na niewymaganej przez powołane 
rozporządzenie od deklaranta i mylnie przez niego po- 
wołanej taryfie. natenczas w razie nieprawidłowej od- 
prawy celnej wina nieprawidłowości spadałaby na or- 
gany celne, do obowiązku których, a nie deklaranta, 
należy zastosowanie należytej pozycji taryfy celnej, 
celem obliczenia wysokości cła i dokomania odprawy. 
Art. 49 ust. kar. skarb., jako przepis samkcyjny, ma 
swoją dyspozycję w przepisach o postępowaniu cel- 
nem. Gdy zatem przepisy te nie nakładają na dekla- 
ranta obowiązku cytowania właściwej pozycji taryfy 
celnej, lecz wskazania danych i dowodów, na podsta- 
wie których dopiero władze celne mają odpowiednią 
pozycję taryfy zastosować, a oskarżony dokumenty 
wymagane złożył i, jak ustala Sąd Okręgowy, działał 
w dobrej wierze, to nie dopuścił się uchybienia po- 
wyższym przepisom i zasadnie został uwolniony od 
oskarżenia. Wreszcie zaznaczył Sąd Najwyższy, że za 
patrywanie kasacji, iż już samo umieszczenie na fak- 
turze dojpisku, wskazującego zastosować się mającą, 
a mylnie podaną pozycję taryfy, uzasadnia odpowie: 
<dzialność karną z art. 49 u. k. s„ nie znajduje żadnego 
uzasadnienia w ustawie. Decydujące jest jedynie spel- 
nienie nakazów rozporządzenia o postępowaniu cel- 
nem, ciążących na deklarancie celnym, sprostowanie 
zaś omyłki w powołaniu przez niego pozycji taryfy 
jest rzeczą wladz skarbowych. 

Władze skarbowe bynajmniej jednak nie rezy- 
snują ze swego stanowiska, błędność którego wielo- 
krotnie już Sąd Najwyższy wytkmął. I oto w jednym 
z najnowszych zeszytów zbioru orzeczeń Sadu Najwyż- 
szego spotykamy znów prawie identyczne orzeczenie. 


Przywóz za cłem ulgowem owoców i towarów kolonjalnych. 


Jak wiadomo, w „Dzienniku Ustaw R. P.* Nr. 
112/1931 ogłoszono rozporządzenie z dnia 19. XII 1981 
w sprawie częściowej zmiany tarty celnej (poz. 885). 
W powyższem rozporządzeniu wprowadzono dia ja- 
błek, bananów, cytrym, kawy, herbaty oraz pomarańcz 
i mandarynejk potrójne cła: cło, stosowame na granicy 
lądowej (najwyższe), cło, stosowane na granicy mor- 


skiej w sposób automatyczny (cło pośrednie) i cło, sto-. 


sowane na granicy mowskiej po uzyskaniu pozwolenia 
Ministerstwa Skarbu (cło ulgowe, majniższe). 

Na kakao wprowadzono cło, tylko podwójne: 
cło, stosowane na granicy lądowej (wyższe) i cło, sto- 
sJwane na granicy morskiej po uzyskaniu pozwolenia 
Ministerstwa Skarbu (eło ulgowe, niższe). 

W „Monitorze Polskim“ Nr, 40/1932 ogłoszono 
obwieszczenie Ministrą Skarbu z dnia 16. IL. 1932 r., 
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W chorobach krwi, skórnych i nerwowych osiągamy przy 
zastosowaniu naturalnej wody gorżkiej Franciszka = iózela 
regularne funkcjonowanie narządów trawiennych. Żąd. w apt. i drog. 


wydane w porozumieniu z Ministrem Przemysłu i Han- 
dlu, » warunkach uzyskiwania pozwoleń na przywóz 
za cłem ulgowem jabłek, bananów, cytryn, kawy, her- 
baty i kakao. W obwieszczeniu tem mie wymieniono 
pomarańcz, gdyż istnieje postanowienie niestosowania 
cła ulgowego na pomarańcze i mandarynki w bieżą- 
cym sezonie importowym, Warki i sposób uzyska- 
nia pozwoleń na ulgowe oclenie wszystkich pozosta- 
łych, wyżej wymienionych towarów, są następujące 
(zasakly): 

Importer składa podanie do Ministerstwa Przemy- 
slu i Handlu o zastosowanie ulgowego cła, załączyw- 
szy zaświadezenie lzby przemysłowo-handlowej o tem, 
że wykupił świadectwo przemysłowe i że trudnił się 
przywozem owoców lub towarów kolonjałnych w la- 
tach: 1930 i 1981. Do podamia załącza nadto „zaświad- 
czenie o kompensacyjnym wywozie*, wystawione przez 
Izbę przemysłowo-uamdlową i potwierdzone przez urząd 
celny (wzór zaświadczenia jest podany w „Monitorze“. 
Jeżeli nie ma możności załączyć zaświadczenia o kom- 
pensacyjnym wywozie, to wyłaca na cele popieramia 
eksportu na rachunek Międzyministerjalnej Komisji 
Popierania Eksportu kwotę, stanowiącą część różnicy 
pomiędzy automatycznem clem morskiem a cłem mor- 
skiem ulgowem, czyli część ulgi celnej, powstającej 
przy zastosowaniu cła ulgonvego. 

W piśmie Ministerstwa Przemysłu i Handlu do 
lub przemysłowo-handlowych z dnia 19. IL. br. Mini- 
stenstwo zawiadomiło Izby, jakie towary zostały do- 
puszczone do kompensacyjnego wywozu, t. zn. do wy- 
wozu, przy którym otrzymuje się „zaświadczenie 
o kompensacyjnym wywozie*. Jednocześnie obok każ- 
dego towaru podano stosunek procentowy ulgi przy- 
wozowej do wartości wywożonego towaru. Wysokość 
tego stosunku jest miarą udzielenia pomocy ekspor: 
towi danego towaru, gdyż wpływa na wartość zaświad- 
czenia o komporsacyjnym wywozie: Wykaz ten przed- 
stawia się następująco: 

Stosunek "/qrowy 

ulgi przywozowej 

do wartości wywo- 
zonego towaru 


DZE SASKA PIR WA: 50 
Komplety skrzynkowe (deszczułki do opa- 


Nazwa towaru 


JE LEN 7. AP. Z 40 
Przetwory owocowe i warzywne wszelkie, 
takze*w puszkach. „uw. 5 307% 50 


Odzież, płaszcze, bielizna, wyroby dziane 
(pp. 18, 19, 20,21, 22, 23, 34, 25,26 27 
rozp. w sprawie zwrotu ceł — „Dz. Ust' 


RAP. ANr.=MU/1981,poz. 870). i 30 
Maszyny rolnicze = "92 «w» am uf. 40 
Blacha ocynkowana . . «. . « . . . . . 30 
Wędliny wszelkie, także w puszkach . . 30 
Bibułka papierosowa . . . «. «1 1 1 « . 40 


Wykaz powyższy może być uzupełniony. 


Najważniejszą rubryką w zaświadczeniu o kom- 
pensacyjnym wywozie jest wartość wywożonego to- 
waru. Otóż wartość ta winna być obliczona loco gra- 
nica celna, to znaczy, że odpowiada wartości, której 
obliczenia wymagają również przepisy rozporzadzenia 
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Rady Ministrów z dmia 11. IV. 1980 r. w sprawie sta- 
tystyki celnej, Ulga przywozowa pozostaje w pewnym 
azreślonym stosunku do tej wartości wywozowej, np. 
dla drobiu bitego ulga przywozowa wynosi 50 proc. 
wantości wywozowej — w ten sposób, mając wartość 
wywiezionego towaru, możemy łatwo obłiczyć ulee, 
do jakiej uprawnia wywóz danego towaru, poczem, 
zkolei, dzieląc ulgę przywozową przez stopę ulgi (róż- 
nicę pomiędzy ełem automatycznem morskiem a ulgo” 
wem morskiem na 100 kg.), otrzymujemy ilość towaru 
(owoców lub towarów kolonjalnych), którą, możemy 
przywieźć za eleni ulgowem. Jeżeli nip. posiadamy za- 
świadczenie kompensacyjne na wywieziony drób bity 
za zł 8.000 (wartość towaru loco graniea celna, figu- 
rująca w zaświadczeniu), to możemy otrzymać ulgi 
przywozowej 50 proc., czyli zł. 1.500. 

Ulga ta np. daje 1.500 kg. bananów (bo ulga na 
100 kg. bananów wynosi zł. 100). Część tej ulgi winna 
jednak przypaść eksporterowi towarów, dopuszczonych 
no kompensacyjnego wywozu, w powyższym przylkła- 
azie eksporterowi drobin bitego, w postaci ceny za 
świadczenia kompensacyjnego, które importer bana- 
nów musi nabyć od eksportera drobiu bitego. Jak 
wielka będzie cena zaświadczenia kompensacyjnego ? 
Cena ta zależy od wysokości kwoty, którą należy 
wpłacić na rachunek M iędzyministerjalńej Komisji Po- 
pierania Eksportu w wypadku, gdy nie jest się w po- 
siadaniu zaświadczenia kompensacyjnego. We wzmian- 
kowauem piśmie Ministerstwa Przemysłu i Handlu do 
Izb przemysłowo-handlowych wysokość tej kwoty dla 
poszczególnych artykułów przywozowych podano, jak 
następuje (w zł, od 100 kg.): 


Jabłka : . . 25 
Banany . . 35 


Kakao. . . 2.5 
Herbata. , 26:25 


Cytryny . . 35 
Kaya © 21 


W wyżej podanym przykładzie wpłata na rzecz 
Międzyministerjalnej Komisji Popierania Eksportu wy- 
nosiłaby 1.500 X 0.35 æzł. 525. Ta ostatnia suma jest 
górną granicą ceny, jaką importer owoców i towarów 
kolonjaluych zapłaci za zaświadczenie kompensacyjne: 
stwierdzające wywóz drobiu bitego za zl. 38.000. 

Jeżeli eksporter drobiu bitego będzie żądał za za- 
świadczenie wyższej ceny, to importerowi opłaci się 
nie kupno zaświadczenia, lecz dokonanie wpłaty na 
rzecz M. K. P. E., bo i na tej drodze może uzyskać 
zastosowanie cła ulgowego na importowany artykuł. 

Powyższe obliczenie można ująć w następującej 
formule, mającej zastosowanie przy obliezaniu warto- 
ści zaświadczenia niezależnie od towaru, na jaki za- 
świadczenie zostało wystawione, i niezależnie od arty- 
kułu, jaki zamierza się importować, W tym celu na- 
leży przeliczyć wyżej podaną absolutną wysokość 
wpłaty na racuhnek M. K. P. E. na stosunek procen- 
towy tej wpłaty do rwysoklości ulgi celnej — stosunek 
ten wynosi dla wszystkich wyżej wskazanych przywo- 
żonych towarów 35 proc. (z wyjątkiem jabłek, gdzie 
wpłata jest minimalna i sprawia, że jabłka zostały 
właściwie wyłączone z kompensaty), Wartość zaświad- 
czenia kompensacyjnego oznaczmy literą p, stosunek 
procentowy kwoty, wpłacanej na rzecz M. K. P. E., 


do różnicy cła — literą m, a stosunek procentowy 
ulgi przywozowej do wartości .vywożonego towaru — 
; m X n 
literą n. wtedy: p 1007 


W już raz przytoczonym przykładzie drobiu bi- 


ay _ 


. 
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tego p będzie wynosiło Fi, - 17:5% wartości 


drobiu; istotnie poprzednio obliczona cena zaświad- 
czenia zł. 525 wynosi 17.5 proc. wartości wywiezio- 
nego drobiù (zł. 8.000). 

Powyższa formuła pozwala na zorjentowanie się 
w cenie zaświadczenia kiomijpemsacyjnego, co ułatwi 
eksporterowi obliczenie wysokości pomocy eksporto- 
wej, którą w powyższy sposób, dzięki nowym rozpo- 
rządzeniom, otrzymuje, a umożliwi importerowi orjen- 
towanie się w górnej granicy wartości zaświadczenia, 
której przekroczenie będzie go skierowywało raczej 
na. drogę wpłat na rzecz Miętzyministerjalnej Komisji 
Popierania Eksportu 


Wprowadzenie nowych ceł maksymalnych 


W „Dz. Ust. R. P.* Nr. 19, poz. 137, ukazało się 
rozporządzenie Ministrów: Skarbu, Przemysłu i Ham- 
du oraz Rolnictwa w sprawie częściowej zmiany rozp. 
z dnia 25. I. 1929 r. o cłach maksymalnych. 

Rozporządzenie ustanawia szereg ceł maksymal- 
nych na towary, dotychczas: wolne od cła, a mianowi- 
cie (w zł. od 100 kg.): tatarka 12; soczewica, bób, pe- 
luszka, wyka, seradela, bobik 12; kapusta głowiasta. 
przywożona w okresie od 16. VIL do 31. V. 20; cie- 
lẹta — od sztuki 30; owce i barany — — od sztuki 
80; skóry futrzane niewyprawione, również solone: ka- 
rakułów, baranków, baranów, kóz, chociażby w stanie 
kwaszonym — 1.000, — inne, oprócz osobno wymie- 
nionych 1000; węgiel kamienny, brunatny, torfowy: 
cegiełki węglowe 12; koks 12; kauczuk, gutapenka 
i balata w formie brył i bryłek 100; garbniki natu- 
ralne w każdej postaci 10; miedź w gąskach, blokach, 
katodach, wiówkach. opitkach, złomkach oraz miedź 
cementowa w proszku i brykietąch 50; nikiel, kobalt. 
bizmut, aluminjum. selen. tellur i inne metale, osobno 
niewymienone: w gąskach, blokach, katodach, sześcia- 
nach i kulkach 150, — w wiórkach, opiłkach, złom- 
kach50; rtęć 500 

Omawiane rozporządzenie wprowadza jeszcze inne 
zmiany do rozp. z dnia 25, I. 1928 r., już, zresztą, 
przedtem uzupełnianego. A więc $ 8 uzupełnia się 
przez dodanie następującego ustępu: „Minister Skarbu 
może uchylać w stosunku do poszczególnych towarów 
względnie określoncyh ilości towarów stosowanie ceł 
maksymalnych, przewidzianych niniejszem rozporzą- 
dzeniem '', 

Postanowienia rozporządzenia nie dotyczą towa- 
rów: a) zalegających w dniu wejścia rozporządzenia 
w życie w celnych składach urzędowychł kolejowych, 
pocztowych oraz w składach nieurzędowych, pozosta- 
jących pod zamknięciem celnem; b) objętych postano- 
wiemiami połsko-niemieckiej konwencji górnośląskiej: 
c) objętych umowami o małym ruchu granicznym. 

Rozporządzenie weszło w życie z dniem ogłosze- 
nia, czyli w dniu 12. HI. 


Nieścisłe informowanie PAT'a 
= o cenach manufaktury w Bielsku 


Pojawiające się mperjodycznie w czasopismach 
komunikaty Polskiej Agencji Publicystycznej o rynku 


towarów włókienniczych w Bielsku, przyczyniają się 
swoją nieścisłością i niefachowością w wielkim stopmiu 
do dezorjentacji kupującej kłijenteli, — Chodzi tu 
w pierwszym rzędzie o podawane w tych komunika- 
tach ceny. 

Wiadomą jest rzeczą, że rozpiętość cen jest 
w Bielsku dość znaczna, a zależy ona przedewiszyst- 
kiem od gatunku towaru, od zakupionej ilości, warun- 
ków kupna (gotówka czy kredyt), okresu, w którym 
tramsalkcja zostaje dokonana. w końcu też od stopnia 
zamożności sprzedającego fabrykanta. 

Aby powyższe wyjaśnić, należy zaznaczyć, że po- 
dane przez P. A P. dziennikom ma dzień 18 marca br. 
ceny np. Twillu wahają się od zł. 17 do 25, mater- 
vjały frakowe od zł. 18 do 30, marengo od 20 do 28, 
materjały modne letnie od 19 do 24 zł. Ceny powyż- 
sze rozumieją się za gotówkę, przy odbiorze większych 
ilości wprost w fabryce, w żadnym zaś wypadku nie 
mogą obowiązywać przy sprzedaży częściowej w skła- 
dach sukna. Odnośnie do okresu, w którym transakcje 
są dokonywane, wielką rolę odgrywa okoliczność, czy 
dany towar zakupuje się przed wzgl. na początku se- 
zonu, czy też po sezonie, gdy fabrykanci starają się 
sprzedawać t. zw. „Stock“, tj. pozstałości z sezonu 
W tych wypadkach urządzają oni coś w rodzaju wy- 
sprzedaży posezonowej i wówczas ceny są z natury 
rzeczy niższe, aniżeli w sezonie. 

Bezkrytyczne podawanie cen i to tylko najniż- 
szych, bez zaopatrzenia ich w odpowiednie komen- 
tarze, uważać należy za niewłaściwość, szkodzącą do- 
tkliwie interesom kupiectwa. 


W sprawie obrotów w roku 1931 


(Ku uwadze komisyj szacunkowych dla podatku 
przemysłowego) 


Zmniejszenie się obrotów w przemyśle i handlu 
w roku 1931 w stosunku do obrotów roku 1980 jest 
faktem oczywistym, znajdującym swój wyraz w ogól- 
nym kryzysie gospodarczym, w zamykaniu lub czę- 
sćclowem unieruehomianiu placówek przemystowych, 
w załamywaniu się przedsiębiorstw itd, 

Dane statystyczne, zbierane przez Urzędy do tego 
powołane i zestawione przez Główny Urząd Staty- 
styczny oraz przez Instytut Badania Konjunktur Go- 
spodarczych, przytoczony wyżej zanik obrotów stwier- 
dzają dowodnie w sposób zupełnie ścisły. 

I tak naprzykład: przywóz do Polski w roku 1981 
wykazuje zmniejszenie pod względem wartości o 34,9 
proc., spadek obrotów w artykułach spożywczych i na- 
pojach wykazuje zmniejszenie o 32,3 proc, w surow- 
cach i półfabrylkatach o 36,1 proc., w dobrach wy 
twórczych o 35,8 proc., w tkaninach o 22,3 proce, itd. 

Równocześnie zmniejszyło się znacznie w porów- 
naniu z rokiem 1930 spożycie całego szeregu artyku- 
łów monopolowych lub sprzedawanych na warunkach 
momopiolowych, a więe obrót w żelazie zmniejszył się 
o 22,8 proc., w ceniencie o 32 proc., w tytoniu o 10,3 
proc, w zapalkach o 36,4 proc. itd. 

W świetle przytoczonych cyfr, które wskazują 
tylko na globalne zmniejszenie się wartości obrotów 
w roku 1981, a nie ilustrują wcale właściwych skut- 
ków gospodarczych, można przyjąć, że obroty zarówno 
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w towarach importowamych, iak i też w towarach pro- 
dukowanych w kraju, zmniejszyły się w roku 1931 
w stosunku do roku 1980 przeciętnie o 35 proe. Od 
cyfry tej w poszczególnych branżach istnieją. znaczne 
odchylenia, idące w kierunku jeszcze większego 
zmniejszenia obrotów. 
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Fakta te niezawodnie dokładnie znane są Władzom 
Skarbowym. Najbliższa przyszłość okaże więc, czy przy * 
wymiarach podatku przemysłowego od obrotu, ta po- 
ważna redukcja obrotów handlowych zostanie uwzglę- 
dniona. 


Kto jest zwolniony od podatku od lokali ? 


W związku z naszym poprzednim artykułem na 
temat podatku od lokali otrzymaliśmy szereg zapy- 
tań w kwestji, jakim osobom przysługuje zwolnienie 
od tego podatku i na jakiej podstawie prawnej zwol- 
nienia te się opierają, gdyż niektóre Magistraty pro- 
winejonalne odmawiają przyznawania tych zwolnień 

Otóż wyjaśniamy, że po myśli art. 3 ustawy o po- 
datku od lokali z dnia 2 sierpnia 1926, Dz. N. R. P. 
Nr. 94, poz. 550 z 1926 r. nie podlegaja podatkowi 
między innemi: 

1) Łokale, czasowo niezamieszkane lub nieużyt- 
kowane na cele przemysłowe, handlowe i t. p. 

2) Mieszkania, liczace najwyżej trzy izby (przy- 
czem kuchnię uważa się również za izbę), zajmo- 
wane przez bezrobotnych, o ile nie maja subloka- 
torów.. (Nowela z 17 grudnia 1981, poz. 879 Dz. U. 
R. P. wprowadziła odnośnie do tego postanowienia 
te stylizaje, gdy w pierwotnym tekście ustawy była 
mowa o mieszkaniach „jedno i dwupokojowych''). 

3) Lokale jedno i dwuizbowe, zamieszkałe przez 
inwalidów, wdowy i sieroty tychże, pobierające rentę 


Kronika. 
Ogłoszenie licytacji 


Niniejszem zawiadamia się, że w dniu 11 kwietnia 
1982 r o godzinie 10 rano odbędzie się w magazy- 
nach kolejowo-celnych na dworcu towarowym (brama 
4) ul. Kamienna, publiczna licytacja konfiskat, jakoto: 

3 zegarków platynowych damskich z brylantami, 

13 zegarków złotych damskich, 

ə zegarków złotych! branzoletowych, 

65 p. kolczyków złotych, 

21 łyżeczek srebrnych, 

19 widelców i 14 noży srebrnych, 
pierścionków i kolczyków, 

226 pereł prawdziwych barokowych, 

15 pierścieni złotych z kamieniami szłachetnemi, 
oraz wiele inmych drobniejszych wyrobów złotych 
i srebrnych, nadto 225 scyzoryków, tkanin jedwab- 
nych, półjedwabnych, wełnianych, przeszło 2400 sztuk 
chłustek półjedwabnyich i wełnianych, płócien Inianych, 
bort szychowych, wyrobów szmuklerskich, koronek, 
bończoch i wyrobów dzianych. 


sporą ilość 
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WALNE ZEBRANIE STOW. PRZEDSTAWICIELI 
HANDLOWYCH W KRAKOWIE 


odbyło się w ubiegłą niedzielę przy licznym udziale 
członków w obecności Instruktora Korp. Przemysł. 


inwalidzką i osoby, pobierające wsparcie na starość 
i niemoc oraz wsparcia z ubezpieczeń społecznych. 

4) Lokale zajmowane przez dozorców domo- 
wych. LAJT 

Rozporządzenie wykonawcze Min. Skarbu z 29 
grudnia 1926 r. Dz. U. R. P. Nr. 12 z 1927 r. poz. 95 
postanawia zaś w $ 2, że lokatorzy, żądający zwol- 
nienia jako bezrobotni, winni przedstawić Magistra- 
towi zaświadczenie organu policyjnego, miejskich 
instytucyj opieki społecznej, względnie właściciela 
lub administratora domu — stwierdzające, że dana 
osoba, której dotychczasowe źródło utrzymania sta- 
nowiła praca najemna, pozostaje obecnie bez pracy 
oraz, że nie ma sublokatorów. 

Zaznaczyć należy, że także w wypadkach, gdy 
lokatorzy bezrobotni maja wprawdzie subłokatorów, 
ale i sublokatorzy ci są bezrobotnymi, moga Magi- 
straty na prośbę płatnika umorzyć podatek od lokali 
z takich mieszkań. Zależy to jednak od uznania Ma- 
gistratu, podczas gdy w wypadkach wyżej pod 1—4 
wymienionych zwolnienie należy się z ustawy. 


Radcy Dra Wyroda i delegata Magistratu m. Kra- 
kowa Radcy Dra Romańskiego, pod przewodnictwem 
p. Rdcy Zygmunta Gottieba, któremu Walne Zebra- 
nie zgotowało owację z okazji odznaczenia złotym 
krzyżem zasługi. Zebrani wyrazili uznanie ustępują- 
cemu Zarządowi za jego dotychczasową działalność 
dla dobra Stowarzyszenia i zawodu, oraz wybrali 
nowy Zarząd, do którego weszli: p. Radca Zygmunt 
Gottlieb jako prezes, pp. Ludwik Aksman, Mieczy- 
sław Fryling i inż. Józef Weingriin jako wiceprezesi, 
oraz jako członków Zarzadu pp. Baranowski Ale- 
ksander, Beckman. Maurycy, Bross Ignacy, Czarnecki 
Czesław, Goldstein Szymon, Gross Tobiasz, Kauf- 
mann Henryk, Lindenbaum Leon, Perlberger Zyg- 
munt, Schwarz Józef, Unterweiser Paweł, Wermuth 
Rudolf, Wortman Włodzimierz, Zimmet Salo. 
Zebrani z okazji imienin p. Marszałka Józefa 
Piłsudskiego uchwalili przesłać wyrazi czci i hołdu. 


KURS NAUKOWEGO ZARZĄDZANIA W ADMINI- 
STRACJI HANDLOWEJ I PRZEMYSŁOWEJ. 


Staraniem Instytutu Naukowej Organizacji w War- 
szawie odbędzie się w Katowicach w Śląskich Zakła- 
dch naukowo-Technicznych kurs o podstawach nau- 
kowego zarządzania w administracji handlowej i prze- 
mysłowej w czasie od 31 marca do 20 kwietnia b. r. 
w godzinach wieczornych. Kurs o łącznej liczbie go- 
dzin wykładowych 41, zaznajomi słuchaczy z rozwia- 
zaniami praktycznemi w dziedzinie organizacji ru- 
chu biurowego, w korespondencji, kontroli gospo- 
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darki magazynowej, budżetu, kosztów własnych, tech- 
niki organizacji przedsiębiorstw handlowych, zaku- 
pów, nowych systemów księgowania i t. d. Oplata za 
cały cykl wynosi 75 zł., przyczem moga być udzie- 
lane zniżki w granicach od 10—20 proce. Zapisy na- 
leży kierować do Delegatury Instytutu Naukowej 
Organizacji, Katowice, Krakowska 18. Słuchacze za- 
miejscowi mogą korzystać z pomieszczenia i utrzy- 
mania w Katowicach za minimalna opłata 2—3 zł. 
dziennie. Z programem kursu moga zainteresowani 
zapoznać się w Izbie Przemysłowo-Handlowej w Kra- 
kowie (ulica Dluga 1). 


PRZYWÓZ TOWARÓW REGLAWENTOWANYCH. 


Izba przemysłowo-handlowa w Krakowie zwraca 
uwagę firm ubiegających się o zezwolenie importu 
z zagranicy towarów reglamentowanych w przywozie 
zarówno na podstawie rozporzadzenia z dnia 10-go 
lutego 1928 r., jak też z dnia 21 grudnia 1981 r., że 
wszystkie podania wnosić należy do Ministerstwa 
Przemysłu i Handlu za pośrednictwem Izby przemy- 
słowo-handlowej. 

W ostatnich czasach zdarza się natomiast, że 
firmy skierowuja swe podania wprost do Minister- 
stwa Przemysłu i Handlu, względnie za pośrednie- 
twem onganizacyj branżowych z pominięciem Izby 
przemysłowo-handlowej. 

W tych wypadkach Centralna Komisja Przywo- 
zowa, będąca łącznikiem między Ministerstwem Prze- 
mysłu i Handlu a lzbami, zwraca dotyczące podania 
Izbom do zaopinjowania, skutkiem czego petenci na- 
rażają się na znaczną zwłokę w załatwieniu podań. 


KONWENCJA CEN W PRZEMYSLE I HANDLU 
OBUWIEM. 


Jak się dowiaduje G. H., miedzy producentami 
mechanicznymi obuwia, producentami nak.adczymi, 
Radą Zw. Izb Rzemieślniczych, częścia kupiectwa, im- 
portującego obuwie z zagranicy i kupcami-importe- 
rami skór doszło do skutku porozumienie dotyczące 
cen. Umowa konwencyjna przewiduje, iż w okresie 
sezonu nie mogą być dokonywane i reklamowane 
zniżki cen. Zniżka, jeśli ma być przeprowadzona, 
winna nastąpić, albo po sezonie, ałbo przed. W okre- 
sie sezonu jednak zniżka nie powinna mieć młejsca. 
W zamian za pewne ustępstwa ze strony kupiectwa 
i rzemiosła, przemysł mechaniczny wyrobu obuwia 
zobowiązał się nie dokonywać nowych inwestycyj i nie 
rozszerzać produkcji. Za sezon uznano okres czasu, 
rozpoczynający się na 2 tygodnie przed Wielkanocą 
i kończy się w dwa tygodnie po Zielonych Świętach. 
Sezon zatem w roku bieżącym rozpoczął się 18 b. m. 
i z tym dniem konwencja wchodzi w życie. Sezon je- 
sienny rozpoczyna się 1 października i kończy 31-go 
grudnia. 


PRZED NOWEM POROZUMIENIEM 
W HUTNICTWIE SZKLANEM 


Jak sie dowiadujemy, szereg większych hut pro- 
dukujacych szkło stołowe, galanterję i kryształy, przy- 
gotowuje podstawy do zawiązania porozumienia kon- 
wencyjnego w tej dziedzinie wytwórczości. W tym celu 
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został już wybrany komitet, który ma opracować szcze- 
góły przyszłej umowy konwencyjnej. Porozumienie, 
które obejmie przypuszczalnie 5 do 6 większych za- 
nięcie konkurencji wzajemnej, współpracę nad roz- 
wojem zbytu wywozów sztucznych (referent poseł 
Korzecki): 


ZNIŻENIE OPŁAT OD SAMOCHODÓW 
NA RZECZ FUNDUSZU DROGOWEGO. 


„dada Ministrów na posiedzeniu w dn. 29 iuteg. 
b. r. uchwaliła ma okres budżetowy 1932/38 r. nowe 
stawki opłat od wagi pojazdów mechanicznych. 

Stawki te, w stosunku do obowiązujących w okre- 
e budżetowym 1931/82 są zniżone i wynoszą: 

1) od samochodów osobowych prywatnych po zł. 
40 od 100 kg. wagi, 2) od taksówek po 35 zł. od 100 
ke. wagi własnej, 3) od autobusów po 86 zł. ed 100 
kg. wagi własnej, 4) od samochodów ciężarowych lub 
traktorów, służących dla własnego użytku właściciela, 
po 52 zł od 10z kg. wagi, 5) od samochodu ciężaro- 
wego lub traktora zarobkowego po 40 zł od 100 kg. 
wagi własnej, 6) od motocykła bez przyczepki 50 zł. 
rocznie, 7) od motocykla z przyczepką 75 zł. tocznie. 
O ile pojazdy opatrzone będą obręczami nie pneuma- 
tycznemi, a masywnemi gumami, stawki wyżej wy” 
mienione podwyższa się o 50 proc., a jeżeli żelaz- 
nemi — o 100 proc.. 8) od przyczepek do pojazdów 
mechanieznych opłata wymosi tyleż, co od odpowied- 
niej kategorji pojazdów mechanicznych. 


gi 


CHARAKTERYSTYCZNE. 


W numerze 10-tym, na stronie 76, pisma „Prze- 
mysl Metalowy“, czytamy: „System zbiorowego ubez- 
pieczenia, stosowany w Polsce, jest dość kosztowny. 
Jako przykład wymienić można, że jedna z fabryk 
należąca do Związku Przemysłowców Metalowych, 
wplaciła w okresie od 1 lipca 1929 roku do 1 lipca 
1931 roku do kasy Lwowskiego Zakładu Ubezpieczeń 
sumę 115.457.80, podczas gdy w okresie tym było 
w fabryce 8 wypadków, na które Zakład przyznał 
poszkodowanym od 15 do 45 zł. 


PRZED UKONSTYTUOWANIEM 
PAPIERNI. 


W dłuższych rokowaniach przedstawicieli pa- 
pierni, ustalono już całkowicie szczegóły zasad umowy 
handlowej. W wyniku tego uzgodnienia pogdądów do 
Syndykatu Papierni przystępują wszystkie wytwórnie 
papieru, w liczbie dwudziestu, Ostateczne podpisanie 
umowy nastąpi na zjeździe konstytuujacym przedsta- 
wieieli zainteresowanych fabryk, który odbędzie się 
w dniu 22 b. m. Uruchomienie nowego kartelu na- 
stapi, jak się dowiadujemy, z dniem 1 maja b. r. 


SYNDYKATU 


PONOWNE „RAMSZOWANIE* W ŁODZI. 


W dniach ostatnich kupcy manufaktury zaobser- 
wowali fakt „ramszowania* przez poszczególnych 
przemysłowców towarów bawełnianych białych. -— To~ 
wary te sprzedawane są w większych partjach po ce- 
nach niebywale niskich. W porównaniu z rokiem ubie- 
glym, spadek wynosi 50—40 procent. 
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wniosku do Sądu o nadanie wekslowi klauzuli egze- 
kucyjnej przerywa przedawnienie. Sad rozstrzygnął 
tę kwestje pozytywnie. 


9) Artykul 75 Prawa Wekslowego zezwala na 
wniesienie powództwa z tytułu niesłusznego wzbo- 
gacenia, jeśli z wekslu już z powództwem wystąpić 
nie można z powodu przedawnienia. Powstał spór, 
czy powództwo takie należy uznać za udowodnione, 
jeśli w tekście wekslu, podpisanego przez dłużnika 
umieszczona jest wzmianka o otrzymaniu waluty 
wekslowej. Sad Najwyższy uznał, że wzmianka taka 
jest niewatpliwie dowodem niesłusznego zbogacenia 
dlużnika. 


10) W myśl artykułu 94 i następnych Prawa 
Woksłowego w razie zgubienia wekslu można wy- 
słapić do Sądu z podaniem o jego umorzenie i na 
podstawie orzeczenia, uznającego weksel za umo- 
rzony, można wykonywać wszystkie prawa z weksłu. 
Zdarzył się wypadek, że zaginęły weksle już opa- 
trzone klauzulą egzekucyjna i wystąpiono z prośba 
o wydanie duplikatu klauzuli egzekucyjnej. Sady I 
i IT instancji odmówiły, wychodząc z założenia, że 
właściwy przepis prawa zezwala jedynie na wyda- 
nie duplikatu tytułu wykonawczego, a nie klauzuli 
egzekucyjnej. Sąd Najwyższy jednak uchylił wyrok 
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Sinn 


Sądu Apelacyjnego, orzekając, że klauzula egzeku- 
cyjna stanowi tytuł do egzekucji narówni z tytułem 
wykonawczym wydanym z wyroku, należy więc du- 
plikat klauzuli wydać. 


11) Kwestja, czy kilku wekslom może być na- 
dana jedna klauzula egzekucyjna rozstrzygnięta zo- 
stała uchwałą Połączonych Izb Cywilnych Sadu Naj- 
wyższego negatywnie; na każdym wekslu więc na- 
leży: umieścić klauzulę egzekucyjną. 


Na zakończenie przytoczymy jeszcze kwestię, 
jaka się wyłoniła z ustawy wekslowej w Sądzie 
Okręgowym w Warszawie w styczniu 1931 roku. Za- 
rządca spółki z ograniczoną odpowiedzialnością, 
chcąc okazać pomoc spółce w uzyskaniu kredytu “ 
zażyrował wystawione przez nią weksle. Gdy spółka 
weksle przestała płacić wystąpiono o (ogłoszenie 
upadłości spólce i zarządcy. Sąd Okręgowy odmó- 
wił jednak ogłoszenia upadłości zarządcy, wycho- 
dząc z tego założenia, że upadłość można ogłosić 
tylko handlujacemu, nie każdy zaś wystawiający lub 
indosujący weksel jest handlujacym. Wprawdzie ży- 
rowanie wekslu jest czynnościa handłową, ale za- 
rządca czynił to, by pomóc spółce, a nie w swoim 
interesie, przeto handlujacym nie był. Nie można 
mu więc ogłosić upadłości. Przegl. Handl. 


Orzecznictwo Najwyższego Trybunału Administracyjnego 
w Sprawie komisu i przedstawicielswa handlowego 


Jakkolwiek od 1-go stycznia br. obowiązują inne 


niż dotychczas zasady kwalifikacji komisu i pośred- - 


nictwa handlowego, to jednak, oœ ile chodzi o wymiar 
podatku obrotowego za rok 1931, obowiazuja jeszcze 
poprzednie przepisy ustawy o państwowym podatku 
przemysłowym. Niejasność odnośnych przepisów usu- 
nięta już w noweli z dnia 18-go grudnia ub. r. da- 
wała powód do różnorodnych interpretacji oraz do 
sporów na ter tle, które musiał rozstrzygać w ostat- 
niej instancji Najwyższy Trybunał Administracyjny. 
Szercz orzeczeń Najwyższego Trybunału Administra- 
cyjnego w sprawie komisu i przedstawicielstwa han- 
diowego ustalił pewne wytyczne co do warunków 
uznania stosunku komisu lub pośrednictwa handlo- 
wego. Wytyczne te powinny być znane szerszemu 
ogółowi przedstawicieli handlowych i komisantów 
dla ewent. obrony w razie niesłusznego wymiaru po- 
datku obrotowego za rok 1931, w tym celu podajemy 
poniżej niektóre ważniejsze tezy, ustałone przez Naj- 
wyższy Trybunał Administracyjny. 


W SPRAWIE KOMISU. 


Przy komisowej sprzedaży obrót podatkowy 
w przedsiębiorstwie komitenta powstaje w chwili 
sprzedaży towaru przez komisanta, a nie dopiero 
w chwili późniejszego rozliczenia się komitenta z ko- 
misantem. (Wyrok N. T. A. z dnia 22. I. 81 r. L. Rej. 
4863/27 Zb. W. 253 S. z 1930). 

Przez przedsiębiorstwo komisowe, w myśl art. 5 


ustawy o podatku przem. należy rozumieć tylko ta- 
kie, które udowdni stosunek komisu, w razie bo- 
wiem przeciwnym powinno być ono uważane jako 
działające na rachunek własny. (Wyrok Sądu Najw. 
z dnia 14. 10. 29 r. K. II 843/29 R. P. E. 8. TI kw. 
1980 r.). 

Stosunek komisu nie musi być udowcdniony 
księgami handlowemi, natomiast wysokość otrzyma- 
nej prowizji winna być udowodnioną prawidłowo 
prowadzonemi księgami. (Wyrok N. T. A. z dnia 
20. IT. 1929 r. L. Rej. 4720/27 Zb. W. 202 S, 1929 r.). 

Brak dokumentów o zawarciu umowy komiso- 
wej nie może być podstawą do nieuznania stosunku 
komisowego. (Wyrok N. T. A. 20. 10. 1980 r. L. Rej. 
3363/28 P. G. 18/81). 

Ustawa o podatku przemysłowym nie przypi- 
suje, iż dowodem stosunku komisowego może być 
tylko pisemna umowa. (Wyrok N. T. A. z dnia 16. 9. 
1929 r. L. Rej. 1713/27 Zb. W. 148 5, z 1929 r.). 

Nie istnieje stosunek komisu w wypadkach, gdy 
komitent dający zlecenie określa cenę swych towa- 
rów w jednej stałej sumie, a jako prowizję przy- 
znaje komisantowi „ewentualną nadwyżkę“. (Wyrok 
N. T. A. z dmia 30. 9. 1929 r. L. Rej. 1028/27, Cz. 
SI. 1/80). 

Umowa o zlecenie komisowej sprzedaży, w któ- 
rej zleceniodawca daje płatnikowi towar „do komi- 
sowej sprzedaży“ za oznaczoną cenę, nadwyżki zaś 
osiągnięte ze sprzedaży przeznacza dla płatnika ty- 


Str. 12. 
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tulem prowizji nie może uzasadniać stosunku komi- 
sowego przewidzianego w p. 5 art. 5 ustawy o pod. 
przem. (Wyrok N. T. A. z dnia 4. I. 1928 r. L. Rej. 
510/26). , 


W SPRAWIE POŚREDNICTWA HANDLOWEGO. 


Usława o podatku- przemysłowym bynajmniej 
nie wymaga wykazania stosunku pośrednictwa han- 
dłowego zapomoca umów i ksiąg handlowych i nie 
wyłącza innych dowodów na tę okoliczność jak li- 
stów prowizyjnych i t. p., których ocena zależy od 
uznania władzy wymiarowej. (Wyrok N. T. A. z dnia 
26. I. 1931 r. L. Rej. 698/29). 

Stosunek pośrednictwa z art. 5 p. 5 o podjatku 
przem., oraz par. 16 ustęp ostatni rozporz. wyk. do 
tejże ustawy nie wyklucza przyjęcia deleredere przez 
pośrednika wobec mandanta, a stosunek taki nie 
może być uważany za stosunek komisowy. (Wyrok 
N."T:.'A. z dnia 22. II. 1930 r. L, Rej. 80/28 Zb. W. 
"2128.80 21980 Ty). 

W związku z przytoczonemi orzeczeniami należy 
zwrócić szczególną uwagę na to, że stosunek komisu 
musi być udowodniony wszelkiego rodzaju dokumen- 
tami, nie koniecznie zaś za pośrednictwem ksiąg han- 
dłowych i umów. To samo dotyczy i pośrednictwa 
"handlowego, które może być udowodnione listami 
prowizyjnemi i innemi pismami lub dowodami, któ- 
rych ocena jednakowoż zależy od uznania władzy 
wymiarowej. “ 


PIECZĄTKI 


kauczukowe i metalowe 


Szyldy 
Winiety 
Datowniki kauczukowe i metalowe 
Numeratoery kauczukowe i metalowe 


Drukarki 
Plombownice 
maszynki do spajania papieru, pieczęcie i szablony do 
,sygnowania skrzyń i worków, poleca 


ALEKSANDER FISCHHAB 
Zakład ryt. i wytwórnia pieczątek kaucz. 
KRAKÓW, GRODZKA 46. Tel. 132-56. 


emaljowane i metalowe 


tłoczone różnokolorowe 


Naczelny redaktor: Dr. Norbert Salpeter. — 


Termin zgłaszania narzędzi 
mierniczych do legalizacji. 


Wedle obowiązującego dotychczas rozporządzenia 
ważność legalizacji miar i wag trwa lat trzy, licząc 
od dnia 1. stycznia tego roku, w którym legalizacja 
została dokonana. 


Ważność legalizacji węc wagi lub miary spraw- 
dzonej np. w grudniu 1930 r. powinna trwać do końca 
1938 r., faktycznie jednak rzecz ma się inaczej. Waga 
sprawdzona w grudniu 1980 r., otrzymuje cechę 1980 
roku, czyli że ważność legalizacji liczy się od stycznia 
1930 r. do końca 1932 r. — trwa wiec nie trzy, ale 
dwa lata, 


W zwiazku z tem odniósł sie Związek Przemy- 
słowców w Krakowie do Dyrektora Głównego Urzę- 
du Miar z wnioskiem, ażeby czas trwania legalizacji 
liczył się nie od 1. stycznia, ale od chwili dokonanej 
legalizacji aż do upływu przepisanych lat trzech. 


Wedle wyjaśnienia Dyrektora Gl. Urzędu Miar, 
proponowana przez Zwiazek zmiana moglaby nasta- 
pić tyiko po zmianie obowiaązujacego dotąd rozporza- 
dzenia. 


Ze swej strony podał tenże Dyrektor następu- 
jace informacje: 

W interesie właścicieli narzędzi mierniczych leży, 
aby byli obsłużeni terminowo, co może tylko wtedy 
nastąpić, gdy będa oni zgłaszali swe narzędzia mier- 
nicze stopniowo w ciągu ostatnieego roku ważności 
cechy legalizacyjnej. Właściciel narzędzia, cecha któ- 
rego wygasa z końcem roku bieżącego, musi mieć na 
uwadze, aby zawczasu uzyskał ponowne załegalizo- 
wanie tego narzędzia i aby nie używał jego z cechą 
wygasłą i nie stanał przez to w kolizji z prawem. Dla 
ząbezpieczenia terminowego załatwienia stron władze 
legalizacyjne zwracają się do właścicieli narzędzi 
mierniczych, aby w terminie praktycznie możliwym, 
ustalanym ponadto przez władze te dla poszczegól- 
nych miejscowości i stron, zgłosili posiadane narzę- 
dzia miernicze do legalizacji. Terminy te są więc usta- 
lane w interesie stron. Niezastosowanie się stron do 
tych terminów nie pociąga za soba samo przez się 
sankcyj karnych, spowodować może natomiast szereg 
trudności przy uzyskaniu w innym terminie legali- 
zacji następczej (np. wyczekiwanie na załatwienie 
sprawy przez urząd miar, konieczność dostarczenia 
narzędzi Mierniczych do siedziby miejscowego urzę- 
Gu miar dla osób, które swych narzędzi nie legali- 
zowały w lotnym urzędzie miar). Natomiast niezgło- 
szenie narzędzia mierniczęgo do legalizacji przed 
upływem ostatniego roku ważności cechy legalizacyj- 
nej i stosowanie lub przechowywanie go w obrocie 
publicznym po upływie tego terminu z cechą wygasłą 
(przedawniona) pociaga za sobą sankcje karne, prze- 
widziane w art. 23 Dekretu o miarach. 


Celem uzyskania zmiany rozporządzenia odniósł 
się Związek do Ministerstwa. 


Wydawca Za Krak. Stow. Kupców: Samuel Schechter. 
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